IA. 


14. marca 1851, 


IV" dł. 


W poniedziałek 


Z powodu kończacego się z dniem: ostatnim b. m. pierwszego kwartału tego roku, Re- 

* dakcyja ma zaszczyt upraszać szanownych Prenumeratorów, aby raczyli ztożyć wcześnie 

i jeszcze przed końcem bieżącego miesiąca przedpłatę, wynoszącą uu kwartał 4 ZM. 48 kr. 

M. K., czyli 19 ZR. W. W., albowiemiyle tylko drukuje się egzemplarzy, ile jest zapre- 

numerowanych; nie będzie zatćóm winą Redakcyi, jezli później prenumerujący nie odbiorą 
wszystkich egzemplarzy. 

P. Prenumeratorowie mieszkajacy we Lwowie racza to pismo zamówić w H 
torze Gazety Lwowskiéj przy ulicy Dominikańskiej naprzeciw Cyrkułu ; mieszkający 
zaś na prowincyi na tych c. k. Prwztamtach, na których chca ję odbierac. — Ktoby 

"sobie życzył odbićrac opieczętowane , raczy oprócz wyżćj wymienionej kwoty prenume- 


racyjnej zaptacić na kwartał 24 kr. w monecie konwent: 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE, 
Królestwo Polskie. 


Wiadomosci z główaćj kwatery rossyjskićj w Mi- 
łośnie dnia 6. marca 1854. 

Z powodu słabego lodu za Wiśle nie mogiy 
tes, rossyjskie wojska do dnia dzisiejszego 2a- 
dnych dalszych działań przedsięwziać. Dla łat- 
wiejszego wyżywienia wojska i dostarczenia fu 
rażu, rozłożony został korpus jazdy br. Wita, 
na leże w okolicy Maciejowic, główna zaś onego 
kwatera jest w Stężycy nad Wasta. Korpus óty 
wojska pod jenerałem baroneta Rosen otrzymał 
przed kilka dniami rozkaz, aby uczyniwszy po- 
ruszenie przeciw Zegrzu i Sierockowi , uważał 
oddział nieprzyjacielski za znaczny podany, wy- 

„Słany z Mydlina ku Pultuskowi i takowy rozpro- 
Szył , co sie mu zupełnie powiodło, ponieważ 
wojsko regularne i milicyje, wysłane dla zagro- 
čenia prawemu skrzydłowi, cofnęły się przez 
Sonnę i Lidiniją. 

Główna kwatėra feldmarszałka hr. Dybicza Za- 
bałiańskicgo, przeniesiona będzie jure z Miło- 
śny do Siennicy, dla utrzymania związków z teini 
poruszeniami wojska. 

Pragę osadziło wojsko pod jeneraiem Geis- 
marem. 

, Pierwsze oddziały gwardyi rossyjskićj przybyły 
uê do Kowna i Grodna. 
+ 


a a Warszawy d, 7. marca, — 


Wiadomość urzędowa od wojska. — Raport 
jenerała piechoty Mrukowieckiego , do księcia 
naczelnego wodza: 

Stosownie do rozkazu waszej książęcej mości. 
z dnia 24. b. m. w kwaterze głównej w Pradze 
datowanego , udałemagie natychmiast z brygadą 
tsza mojej dywizyi, tóma działami iszej pozy- 
cyjnej ł Otniu działami 1szej lekkiej , w dyrekcyt 
ku Nieporętowi dla zajęcia militarnie pozycyi 
między wsiami Brudne i Białołęka, jae w rozka- 
zie wyraziłeś , a ztamtad dla wspierania działa: 
nia brygady jeneraia Msiachowskiego , tegożęsa- 
mego dnia z rana z 4ba działami tsżej lekkiej 
i 2ma tszćj pozycyjnej, także z rozhazu waszej 
książęcćj mości, do Białotęhi wysłanego. | 

Przechodzae przez wieś Brudne, spotkałem 
jenerała Jankowskiego, powracajacego na rozkaz 
w. hs. mości na trakt grochowski, od niego do- 
wiedziałe:n się, że nieprzyjaciel bardzo przema- 
gnajacemi sriami wypart brygadę Małachowskie go 
z Diaiołęki, aĉe jazda pułuiownika Bukowskiego 
do rcojej dywizyi przeznaczona, jeszcze wówczas 
nie połączyła się była ze maa,kiedy jenerałJankow- 
ski odwrót sobie nakazany uskuteczniał, wziałem 
na inoję odpowiedzialność , rozkazać jenerałowi 
Jankowskiemu powrócić z temi szwadronami,, 
które jeszcze do Brudnego nie weszły, na pozycyja, 
jaka pierwej ua prawem surzydle brygady jenerała. 
Małachowskiego zajmował i znim razem dawszy 
wprzód rozkaz jenefatowi Giełgud z brygada: 


U 


— 


4 działami na lewo od Brudnego w kolumnach się 
rozwinąć, pojechałem naprzód, ażeby, gdy juź 
mocny zmrok przeszkadzał , okazał mi okolice 
i pozycyja brygady jenerała Małachowskiego i 
punkta, z których nieprzyjaciel atak na tęż bry- 
gadę przypuszczał. Zbliżywszy się do nićj, za- 
stałem na prawem jej skrzydle w pułku 6tym 
piechoty trochę nieładu , pochodzącego po czę- 
ści z wielkićj przemocy nieprzyjaciela, po czę- 
ści dla zdemontowanych dwóch dział, a najbar- 
dziój z powodu cofnienia się jazdy naszćj, za- 
bezpieczającej prawe skrzydło pozycyj w Biało- 
łęce. Gorliwość mego sztabu przyprowadziła 
w krótkim czasie dwa bataliony do porządku, 
gdy tymczasem trzeci batalijon przez samego 
mężnego i przytomnego dowódzceę , podpułko* 
wnika VW branowskiego, przy pomocy porucz- 
nika sMarchockiego uporządkowany został. Je- 
neral Małachowski pod ten moment znajdował 
się przy drugim pułku piechoty: dla zabezpie- 
czenia wspólnie z pułkownikiem Dobieckim, 
dowódzcą 1gó pułku Mazurów, osłaniajacym(pomi- 
mo odebranego od jenerała Jankowskiego rozkazu 
do powrotu) lewe skrzydła swej brygady tak na 
drodze z Jabłonny, jakoteż w lasku białołęchim, 
którego ntrata zrobiłaby niepodobnem utrzyma- 
nie pozycyj pod Bradnem. 
(Cigg dalszy nastapi.) 


Wielka Brytanija i Irlandyja; 


Podług wiadomości z Londynu z d. 24. lutego 
wybuchły rozruchy w hrabstwie Meath w Irlan- 
dyi , które atoli wnet niłumione zostały. 

Z Dublina pisza pod d. 22. lutego: Właś- 
nie teraz odbićramy wiadomość, że Nawan jest 
w powstaniu. Przyszłćj nocy wielu ludzi utra- 
ciło Życie, i właśnie jest tamże wojska w mar- 
szu teraz wyrnszyła tamże kompania q1go'i 
g2go pułku goralów , wraz z szwadronem 12g0 
pułku ułanów, kłusem. Doniesienia sa zaspoka- 
jajace. Co raz więcćj rusza tamže wojska a Żoł 
niórze mówia, Że mają ostro broń nabita. Do- 
bry Boże, w jakimżeto stanie jest kraj! Dzi- 
siaj rano wyszło także wajsko do Kilkenny. Źot- 
niórze musza odbyć pochód 30 mil angielskich. 

Na posiedzeniu izby wyższej w d. 21, lutego 
Żadał lord Strangford udzielenia. różnych trak- 
iatów między Portugalija i Angliją <jakoteż -do- 
kumentów ściagajacych się, do tych obudwóch 
krajów. Lord Strangford czyniące ten wniosek 
chciał dowieść, że nowe ministeryjum angielskie 
przez swoję propozycyję, aby opłaty od win 
trzneuzkich wraz z opłatami od win portugalskich 
zniżyć, chybiło przeciw traktatom. Książę Wel- 
lington sprzeciwiał się temno środkowi nowego 
inicisterjjua względem win portugalskich, 
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wszelako dopuszczał, iż nie sadzi, aby mini- 
strowie zamierzali narnszyć istnące traktaty. Był 
tego zdania, że chybyli z niewiadomości , i teu 
sam przypadek zachodzi, co się dotyczć ich 
środka względem win portugalskich, jak we 
wszystkich amnych przez nich przełożonych 
środkach. Tak się w tćj mierze spieszono, iż 
niedano sobie czasu rozpoznać ich zastosowanie. 
Książę objawił potrzebę utrzymania z Portugali,a 
dobrego porozumienia, aby mieć Tag na swoje 
rozkazy. Dał do zrozumienia, Że stan w jakim 
znajdowaćby się mogła Ixrlandyja w skutex 
zamachów przez buntowników przedsiębranych, 
aby wzniecić rozruchy, to dobre porozumienie 
jest teraz bardzićj, jak kiedy indziej potrzebne. 
Na posiedzieniu izby niższćój w d. 21. lutego 
wyraził się pan Wynn (sekretarż wojny) w sposo: 
bie następujacym : Po pierwszy raz w życiu swo 
jem znajdaje się w potrzebie proponować mia- 
sto zmiejszenia, pomnożenie kontyngensu wojslia. 
Tymczasem propozycyja ta nie gruniuje się na 
potrzebie zbrojnego wdania się; rząd niema te- 
go zamiaru, lecz jest tego zdania, iż stan 
Anglii i Irlandyi usprawiedliwia dostatecznie 
takie poinnożenie. Ztad wydział wnosi, aby siła 
lądowa angielska na czas nastepnego roku inie- 
licząe puików w Indyjach użytych, powiększoną 
była do 88495 ludzi. Pułkownik Davier użałał się, 
Że wojsko angielskie dużo Kosztuje; porównajmy, 
rzekł, wydatki na takowe z tómi, jakie mają zagra- 
iezne mocarstwa na swoje wojska, a zadziwimy się, 
Nasze wojsko i nasza arlyleryja kosztuje 6 mij, 
funtów szterl. i temi pićuiędzmi musimy wysta- 
wić 96000 ludzi, Wojske francuzkie liczyło pod 
Bonrbonami 250,900 ludzi, które nie kosztowało 
więcej jak 5,200,000 fun. szterl., a i ta samma 
jak widzimy z przełożeń pana Lafitte, miana jest 
jeszcze za znaczną. Pan Beaumont był tego zda- 
nia, że stan Francyi i Rossyi największćj uwagi 
„wymaga, iże rząd czyni dobrze, gdy wojsko po- 
większa. Hr. Hardinge, byly sekretarz wojny, 
zabrał głos następnie. Nikt bardzićj nie po- 
chwala wzmocnienia wojska nade mnie. Stan ne> 
szego kraju wymaga tego i równie zdarzenia zą 
granicą. Zajmę się tylko bndżetem ministeryjum 
francuzkiego. Wynosi ón 47 mil. funt. szterl.; 
ztego przeznaczono g mil. pa wojsko, ato wy- 
nosić ma 434,000 ludzi piechoty i 46,000 jazdy. 


Jeżli izba dobrze się nad tą liczbą zastanowi, ' 


tedy podzielać będzie ze mną zdanie, że Fran- 
cyja podobńa być musi do wielkiego obozu. — 
Spodziewam się, Że ntrzymamy pokój, zreszta 
wystawić takowy na niebezpieczeńsiwo , tylko 
wtedy możnaby, gdyby się to stać mogło bez 
narażenia naszego honoru i interesów naszeg 
kraju. 


~ 


a 
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Francyja. : 

Izba parów na posiedzeniu swojėm w dniu 24. 
z.m. oprócz mianowania niektórych komissyj tru- 
dniła się. dałszem rozpoznaniem ustawy wzglę- 
dem gwardyi narodowej i większą część artyku- 
łów tego obszernego projektu, po hrótkiem na- 
radzeniu się, prawie bez odmiany przyjęła, nie- 
które zaś na nowo do komissyi dla zasiągnienia 
jej zdania odesłała. 

Na posiedzenin izby deputowanych w dniu 23. 
g. m., po zdaniu sprawy przez hoimissyje z nie- 
których petycyj, minister spraw zewnętrznych 
udzielił izbie wiadomości od rzadu względem 
krohów przez tenże przedsięwziętych, co się do- 
tycze Belgijum, a mianowicie względem nieprzy- 
jęcia -ofiarowanćj korony księciu Nemoura: »Bel- 
gijczykowie myśleli najprzód o młodym księciu 
Ottonie Bawarskim, i przeciw temu nie miała 
Francyja nie do zarzucenia. Niebawem zanie- 
chali tej myśli, a inni przekonani o słabości Bel- 
gijam, pośród Europy pojedynczo istnacego, 
chcieli, aby wyrzeczono połączenie się z Fran- 
eyja. Większość atoli narodu belgijskiego, przy 
powstaniu swojėm powodowana uczuciem niepod- 
ległości i narodowości, chciała zajać samoistniący 
stopień bytu narodowego w Europie. Połączenie 
się owe z Francyją byłoby i bez tego zrządziło 
powszechna wojnę, gdy przecie oswobodzenie 
narodów zrządzane bywa przez traktaty, a nie 
przez wojnę. Gdyby nawet rzadowi uczyniona byłą 
propozycyja połączenia sie Francyi z Belgijum, 
to byłby ją odrzucił w przekonaniu, że traktaty 
europejskie sprzeciwiają się takiemu połączeniu, 
Że Francyja nie powinna narażać się na wojnę, 
której bez hańby może uniknać , a która spóźni- 
łaby mocne ustalenie naszych instytucyj. Ta 
sama zasada powodowała królem niedopuścić, aby 
ksisżg Nemonrs został królem belgijskim. Ale 
krół odrzucił także wybór księcia Leuchtenber- 
skiego, pomimo szacuniu rodziny, do którćj ten 
ksiażę należy. — W tej mierze nie miał ón 
osobistyeh powodów. Sadził, że narody sasiednie 
wiune są sobie nawzajem pobłażanie, potrzebne 
dla ich spokojności , i że, jeżli Belgijczykowie 
maja prawo obrać księcia Lenchtenberskiego, król 
ima także ze swojej strony prawo nieuznawać go. 
Francyja pojmie potrzebę nieprzyjęcia korony dla 
ksiecia Nemours. Europa uzna Życzenie króla, 
który nie chce nie czynić, coby mogło dać po- 
wód do kroków nieprzyjacielskich przeciw Fran- 
cyi, których jednakże król się nie obawia, skoroby 
zamach na Francyja był niesłuszny.  Belgijum 
będzie umiało szacować powody króla do tego, 
i przekona się, Że największe pragnienie Króla, 
aby dał opięke Belgijum, nie mogłoby go skło- 
pić, aby interesa Francyi narażał. Przy pośred- 
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nictwie między Hollandyja a Belgijnm Francyjs 
była zawsze powodowana interesami Belgijum i 
Europy. Rząd może sobie dać świadectwo, iż 
w téj całej sprawie nie zbywało mn ani na roz- 
tropności, ani na stałości. Spodziewa się , iż 
zasłażył na przyzwolenie Francyi, izb i Europy. 
(Oklaski wśrodku.) Po mowie ministra mówiła 
jeszcze wtym przedmiocie znaczna liczba człon- 
ków, mianowicie jenerał Lamarque i Mauguin; 
obadwa nie byli zadowoleni postępowaniem rząda 
wzgledem Belgijum, Byliby sobie Życzyli po- 
łączenia Belgijum z Francyja, a przynajmniej 
przyjęcia mianowania księcia Nemours. Obadwą 
deputowani i na tem posiedzeniu , stosownie do 
swoich dawniejszych oświadezeh , tchnęli du- 
chem wojny. 

Komendant paryzkićj gwardyi narodowćj jene- 
rał Lobau, w rozkazie dziennym z dnia 23. z. m. 
użala się ną potwarze dziehników, miotane na 
gwardyja narodowa , obwiniające tęż o nikczemne 
okrucienstwo, nieczynność , i Że się jej sprzy- 
krzyła służba. Oznajmia ón swoim towarzyszom 
broni, iż jawnie pochwala wielu to zaszczytne 
uczucie, i podziela z nimi niechęć, równie , iż 
uważa za rzecz przyzwoitą godności narodowej, 
aby na te potwarze pogarda odpowiadała , izo- 
stawiła to sadom, czyli dostateczna jest podo- 
bna zato zemsta. 


W Nancy, w dnin 17. lutego podczas gdy wszy- 
stho było spokojne w mieście, oddział gwardyi 
narodowej i wojska linijowego zajął pałac biskupi 
i seminaryjum po wojskowemu, a to w skutek 
rozkazu jenerałnego sekretarza prefektury, który 
kazał powiedzieć przełożonemu seminaryjum, aby 
w pół godziny wyszedł z tego domu ze swoimi 
seminarzystami; istotnie musieli takowy opuścić 
śród silnej nawalnicy; pospólstwo zebrane przed 
gmachem powitało ich obelga i kamieniami. 

Gazette de France mówi: Wtćj chwili po- 
robione sa rusztowania około wszystkich wież 
i przystępują do -zdjęcia krzyżów. Podczas gdy 
rząd zaleca taki środek, pan Lafayette, w mowie 
mianej w dniu 23. w izbie deputowanych, sprze- 
ciwia się zniszczeniu szanownych znaków chrze- 
ścijan i powstaje mocno przeciw nadwerężęniu 
obrządku. 

Dziehnik rozpraw z dnia 24. lutego mówi, že 
pan Vivien przyjał nareszcie obowiazki prefehta 
policyi paryzkićj; przybył jaż do Paryża i został 
do domu prefektury policyi wprowadzony. 

Temps donosi, że poruszenia republikanckie 
zaszły w dniu 18. lutego w Bessiers. Postawiono 
drzewo wolności i poprzybijano na nićm odezwy, 
przez które preiekt, podprefekt i burmistrz we- 
zwani byli zawiesić swoje urzędowanie, Stałość 
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władz i czynność gwardyi narodowej uspokoiła 
burzę. Przy odejściu gońea było miasto spokojne. 


Królestwo Obojćj Sycylii, 


Król postanowieniem swojem z d. 16. lutego 
mianuje ministra stanu, margr. Tommassi , (z za- 
trzymaniem ministerstwa spraw duchownych) pre- 
zydentem rady ministrów, a radzcę D. Nic. Pa- 
risio ministrem sekretarzem stanu sprawiedłiwo- 
ści; dozór i dowództwo król. żandaruieryi po- 
łaczone sa z ministerstwem policyi, a margr. 
Delearreto mianowany ministrem policyi. Marg. 
D. Nico. Jntonti , który ma sprawować ten urzad, 
upoważniony jest do poselstwa swojego monar- 
chy do Wiednia. 

Państwo Papićzkie. 

Diario di Roma z d. 23. lutego donosi: Do- 
wiedziawszy się kardynał Bernetti, tymczasowy 
sekretarz. stanu Ojca ś., że wiela kupców osia- 
dłych w Campagna di Roma i Cainarca, ofiaro- 

"wali swoich stróżów i strzeleów zbrojnych przy- 
stawić, aby mogli być użyci na obrone tronu 
i publicznego porządku, rozkazał tenże kardy- 
nat postanowieniem swojóćm z d. 20. z. m., aby 
rzeczeni stróże udali się niezwłocznie do Civita 
Castellana, i tamże zostawali pod dowództwem pod- 
pułkownika Kawałera Lazzarini, aż do dalszego 
rozkazu i pobierali właściwy żołd. Innem uwia- 
domieniem z d: 21. lutego, kardynał sekretarz 
stanu zważywszy, że wojsko linijowe ruszyło 
przeciw buntownikom (podsunęło się aż do Pon- 
te felice, jednę stacyję od Civita Castellana) i 
przez to mało jest wojska w Rzymie, aby potrze- 
bna straż odbywało, jakoteż by ulżyć równemu 
podziałowi służby straży, zalecił pomnożenie 
gwardyi miejskiej, do którćj wszyscy zdolni 
do broni mieszkancy (wyjawszy duchowieństwo) 
przed skończonym dwudziestym. rokiem do czter- 
dziestego należa. WWyjętemi sa dalej ci, któ- 
rzy Żyją z codziennego zarobko. Ci, którzy 
udowodnią niemożność z powoda sił fizycznych, 
lob wyrażne sprzeciwianie się tej służby ich 
aatrndnieniu, moga gdy zostana wezwani, przez 
innych członków korpusu gwardyi według włas- 
nego wyboru być zastąpieni. Nie podobna do 
wiary, mówi Diario di Roma, z jakim zapałem 
wszyscy Rzymianie, inłodzi i starzy, ożywieni słu- 
szną przychylnością ku ojcowskieimu rządowi Ojca 
świętego., śpiesza , aby. się zapisać ną listę poł- 
kowników swoich właściwych obwodów (rioni). 

Dalej pisze Diario di Roma z powyższego 
dnia: »Ponieważ jego światobliwość „, pan nasz. 
Grzegorz XVI. jako pełen miłości ojciec ludów 
Swoich ,. poświęca swoję troskliwość potrzebom 
ubogich, i wszystkiego używa, aby potrzebnćj 
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sklassie los ulżył, zatem na rozkaz jego, jeneral- 
ny podskarbi wydał pod d. 19. z. m. następujące 
postanowienie: 1) Że cena soli tak w Rzymie, 
jakoteż w innych prowincyjach paiistwa hościeł- 
nego o 1 bajochi na funcie jest zniźona ; zmniej- 
szenie to nastąpić ma we wszystkich cenach , ja- 
kie istna, w skutek różnego gatunku soli po ró- 
Znych miejscach; 2) ze podatek od mlówa we 
wszystkich prowincyjach panstwa kościelnego zni- 
Żony zostaje na połowę teraźniejszćj ilości.« 


Xięztwa Parmy, Piacenzy i Gwastalli. 


Arcyksiężna Maryja Ludwika , księżna Parmy 
i t. d. wydała pod dniem 26: lutego z Piacenzy 
następujacą odezwę: »Maryja Ludwika, cesarze- 
wiczówna, arcyksiężna Austryi, z łaski Bożej 
Księżna Parmy, Piacenzy i Guastalli i t. d. Do 
moich poddanych. -Znane są już wam powody, 
które mię skłoniły opuścić Parmę i udać się do 
mojego wiernego miasta Piacenzy; przed odjaz- 
dem mojem wydałam potrzebne rozkazy w celu 
zapewnienia pottzeb paistw moich aż do moje- 
go powrotu; tymczasein część moich poddanych, 
zapowniawszy swoich obowiazków ku mnie, od- 
ważyła się zaprowadzić w Parmie tak zwany rząd 
tymczasowy, który wstrzymajae działalność władz 
przeze mnie ustanowionych, według swojego wi- 
dzi mi,się wydawał rozkazy w mojem księstwie. 
Ponieważ postanowiłam mocno nie dać się ogra- 
niczać, ani sobie dać przeszkadzać buntowniczym 
poddańynń*we władzy przez Boga mi powierzo- 
nej, przeto ogłaszam niniejszem wszystko to, co 
samowolnie utworzony rzad dotad postanowił, 
lnb na przyszłość postanowi, ża Żadne i niewa- 
žne; każdego mojego poddanego ostrzegam o 
skutkach, jakie pociagnaćby za soba mogło za- 
chówywanie rozkazów , wyszłych od nieprawej 
władzy. Qgłaszajac dalej wierne miasto Pia- 
cenzę, aż do dalszego rozporzadzenia, za si. dzi- 
bę mojego rzadu, zkad moje dalsze rozkazy 
wydawać będę, wzywam wszystkich dobrze my- 
ślacych, iżby się przywłaściecielon uwodzić 
nie dali, ale dochowali mi tę wierność, jukićj 
podczas rzadu „mojego, tak drogie dla serca mo- 
jego odbierałam dowody. Po przywróceniu by- 
łego porzadku rzeczy, nie zamknę ucha mego 
dła uwiedzionych, i chętnie przebaczę każda 
czynność tym, którzy przez żle mysłacych uwie- 
dzeni, dali się obłakać. — Przeciw tym zaś, htó- 
rzy uporczywie w swoich złośliwych zabiegach 
i swoim buncie przeciw swej prawej księżnej 
trwać będa, postapie ze wszelką surowościa, ną 
jaha zasłużyli. Dan w Piacenzy d. 20. lutego 1851. 
Maryja Ludwika. Na rozkaz hsiężnćej: Prezy- 
dert spraw wewnętrznych: F. Cornachia.a 

Gażcta di Milana donosi z Piacenzy pod d. 
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26. lutego: »Ponieważ parmezanscy powstańcy 
starali się uwieść do buntu wierne rządowi gmi- 
my Piacenzy i zbliżyli się kutej twierdzy, prze- 
to dowódzca tejże wysłał na przeciw nim od- 
dział piechoty i pluton huzarów. Oddział ten 
posunał się aż do Firenzuola, i dnia onegdaj- 
szego napotkał na kupę powstańców, która dała 
ognia. Wojsko cesarskie postąpiło na przód i 
powstańcy zostali rozproszeni; dwóch dowódz- 
ców, nazwiskiem Brieoli i Piugelli, wraz z wie- 
łu innymi zostało wziętych w niewolę, tu- 
dzież mnóstwo broni i cztery trójkolorowe 
chorągwie. W tej rozprawie poległ tylko je- 
den parmezański dragon. Oddział ten, wykona- 
wszy zamiar swojćj wyprawy, powrócił wieczo- 
rem do naszego imiasta.« 


Zjednoczone Niderlandy. 


Na posiedzeniu belgijskiego narodowego kon- 
gresu z d. 23. lutego odczytano następujący adres 
księcia Fryderyka de Salm - Kyrbnrga do zgro 
madzenia narodowego: 

sDo ludu belgijskiego: Rsiażę Nemonrs od- 
mówiony został formalnie Belgijczykom , którzy 
mu hrej swój ofiarowali; ja się onym sam ofia- 
raje. — Nie zwodzę się niepochblebnóm światłem, 
jakie teraźniejsze okoliczności na ten krok rzu- 
cić moga. Lecz mamże myśleć o niepomyślnej 
odpowiedzi, gdy zważę złe, na jakie jest wy- 
stawiony ten bohaterski Kraj inojej babhi, ze 
strony ojca? *) Nie nie czuję jak potrzebę. 
Zapaleńcy i przesadnie myślący mnieinaja być tę 
chwilę dogodna dla utworzenia rzerzypospolitej. 
Umiem wszystkie dobre strony tej formy rządu 
szanować. Zrodzony z chwalebną rewolucyja fran- 
cuzha, serce moje biło od pierwszej chwili mo- 
jego istnienia dla wolności. Ale ileżto wewnę- 
trznego złego nie ściagnęłaby na kraj rzeczpo- 
spolita i na ileż zewnętrznych prześladowań nie 
byłaby wystawiona ! Zaledwie uchwalona da- 
łaby powód rozwiązanema duchowi stronnictwa 
pograżyć miasta i prowincyje w anarchii; mo- 
narchowie europejscy daliby ostatni swój grosz 
i Ostatniego żołnierza, aby ja zniszczyć ; Sama 
Francyja wyciagnęłaby na swojej północnćj gra- 
mey kordon zdrowia, który przyprawiiby wa , Bel- 
gijczykowie, o waszę droga niepodległość. Wszy- 
soy mężowie doświadczenia i rozwagi Otaczają 
owe polityczne instytncyje, uświęcone przez wasa 
kongres narodowy, Pod ich dobroczynnćm wpły- 
wem musi lud przekładać korzyści odniesione 
Ed r" 

*) Pochodziła ona od sławnego hrabi, który pod księ- 
ciem Alba z hr Fgmoatem, z powodu obrony bel- 
gijshićj , przeciw Filipowi LI. został stracony. 

Uwaga dzieńników bruxclskich, 


nad korzyści z rzeczypospolitej wynikające ; be- 
dą one dla tego ludu takićmi, gdy ustanie pró- 
Żniactwo, które pod jakimbądź pozorem chce 
połknać środki utrzymania klassy zarobkowej, 
i jeżli naczelnik państwa przenikniony potrze- 
ba zmniejszenia podatków, da sam przykład, 
że nagrody publicznych urzędów wiecej w bo- 
norze, niżeli w pieniądzach szukać należy. Go- 
tów jestem dać wszelkie rękojmie, jakich po 
mnie teraźniejsze okoliczności czasu i kongres 
narodowy wymagaja , którego prace i pa- 
tryjotyczna gorliwość zjednały mu niewygasłe 
prawo do wdzięczności narodu i wszystkich przy- 
jaciół wolności. Jako książę katolicki , jako czło- 
nek wielkiej chrześcijańskiej rodziny , będę u- 
miał pogodzić moje obowiązki z wielkiómi za- 
sadami owej religijnej, a przez waszę fuudamen- 
taloa ustawę ogłoszonćj tolerancyi. Poniewaj 
rozmaite europejskie gabinety w osobie mo- , 
je) nie mogą nic postrzegać nieprzyjacielskiego 
przeciw swoim właściwym interessom, przeto 
nie odrzucę traktatów handlowych, jakich wymaga 
wasza zarobkowość i wasze fabryki. — Sztuki 
wojowania uczyłem się od Napoleona; ten wielki 
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-maż zaszczycał mię ojcowską Życzliwościa; pod 


Frydlandem i Wagram byłem przy jego boku, 
ztąd bedę umiał wylać krew swoję na obronę 
waszej wolności i nietykałności granie waszych. 
Pochlebiam sobie, iż to daje mi prawo do zan- 
fania narodu i wojska. Przenikniony temi nezu- 
ciami, jakie.staram się wpoić mojemu synowi, 
pragnę, Belgijczykowie, być waszym królem. U- 
rodzony władzcą księstwa, byłem znany królom 
i żyłem z nimi poufnie; zewnetrzny blask trona 
nigdy mię nie memił, w godności królewskiej 
nie widziałem, jak tylko jednemu człowiekowi 
powierzona władzę ustalenia szczczęścia całego 
Indu; w tym względzie godność ta jest święta, 
lecz za to najgodniejsza pogardy, gdy ma de- 
spotyzm na celu i prawa ludu poświęca przy- 
wilejom kilku osób. —  Beilgijczykowie | gdy 
mię swoim wyborem zaszczycicie , tedy nie u- 
koronujecie mię, lecz ustawe , której być pier- 
wszym poddanym zawsze sobie za chlube po- 
czytywać będę. 6 
Książę de Salm-Kyrbarg,e 
Niemcy. 


W d. 1. marca zostało Zgromadzenie bawar- 
skich stanów następująca mową przez króla o- 
tworzone: Kochani wierni państwa mojego I 
Z zaufaniem otwieram ten sejm i spodziewam sie 
znależć wnim zaufanie, Wzniosłe jest to ucza- 
cie być królem Bawaryi ; Bawaryi , htóra we wszy- 
sthich częściach zachowuje swoję dawna wier- 
ność, ME gdy blizko i daleko są powsta- 
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nin. Z radośnóm sercem donoszę wam, łe ogra- 


niczenia w utrzymaniu administracyi poczynione 
przeze mnie, nietylko pokryją brak tak znaczny 
w pierwszym okresie finansowym , ale oraz do- 
zwolą, iż z przyszłym okresem finansowym znie- 
sione. będą tantiemy sędziów, podobnie poda- 
tek od wina, dotad do kassy krajowej wpływa- 
jacy, niemnićj dziesięcio-procentowy dodatek do 

odatków niestałych w cyrhule nadrenskim , trze- 
cia część osobnego podatku na umorzenie długu 


w cyrkule niższym Menu ; dalej, stępel od pu-- 


ścizny, jakoteż Że przestaną być pobierane z d. 1. 
października 7ma, ma i 9ta hlassa podatku fa" 
milijnego , a oprócz tego jeszcze można będzie 
użyć pół milijona rocznie na urządzenie katastru 
podatkowego i umocnienie Ingolsztadu. Rozkażę 
wnieść projekt, aby dobrodziejstwo zniesienia 
stęplu lenniczego rozciągnać do głównej wakan- 
eyi z roku 1825. i do wakancyj lenniczych zaszłych 
przed d. 1. października 1828. Instytut umorze- 
nia długu odpowiada oczekiwaniu. Przekonany 
jestem o moich kochanych i wiernych stanach 
państwa , Że ztrudem osiagniony porządek w ad- 
ininistracyi kraju, utrzymają. Nie znam nie słod- 
szego jak być kochanym od mojego ludu; ale 
bywa także i fałszywa przychylność — przychyl- 
ność ludu mie powinna być kosztem zamiarów 
kraju nabywana. Połączenie cła z korona Wir- 
temberska, traktat handlowy z Prussami okazują 
się być błogiómi; mocno zajęty jestem rozcią- 
gnieniem połączenia cła. Oprócz zdania sprawy 
rachunkowej z drugiego okresu finansowego, jah 
dalece rachunki te sa zamknięte i budżetu za trzeci, 
każę przez ministrów moich przełożyć moim ko- 
chanym i wiernym stanom państwa dla wspólne- 
go naradzenia się i przyzwolenia: porządek są- 
downictwa oparty na usinem i publiczaćm po- 
stępowaniu, któregom sobie dawno życzył, da- 
lej księgę ustaw karnych, ustawę o druku i u- 
stawę lasową. — Nie watpię , że na tym sejmie 
nie będzie panował egoizm jakiegobadź rodzaju, 
lecz dobro Bawaryi będzie na celu. Czego nie- 
które hraje sobie życza, to Bawaryja posiada już 
w swojćj konstytucyi i porzadku gmin; posiada, 
dzięki naszemu zmarłemu królowi, mojemu ko- 
chanemu, uwielbionemu ojcu. Nikt, mogę po- 
wiedzieć, nie zachowuje ściślej konstytucyi ode- 
mnie. — Nie chciałbym być nieograniczonym 
władzcą. Zaprzysiagłem nie tylko zachowywać 
konstytacyja, ale i kazać ja zachowywać; nie- 


wzruszonym w tćj mierze zostanę i niewzruszonąa - 


zostanie wierność Bawaryi.« 


Brazylija, 

- W Anglii nadeszły gazety z Rio de Janeiro , 
dochodzące do d. 16. grudnia, i zawierają na- 
stępujaca mowę cesarza przy zamknięciu nad- 
zwyczajnego zgromadzenia izb w d. 5o. listo- 
pada: »Dostojni i wielce szanowni reprezen- 
tanci narodu! Stawam między wami dla zamknię- 
cia tego posiedzenia, i oddania pochwał każdej 
izbie w szczególności z powodu wiernego wy- 
konania artykułu 61. honstytucyi , jakoteż zg%o- 
madzenia ogólnego względem ukończenia wiel- 
kiej części ważnych robót. — Księga ustaw ka- 
rzących, ustawa o poborze i wydatkach , ustawa 
stanowiaca siłe ladowa i morska, są dostateez- 
nym dowodem troskliwości zgromadzenia naxo- 
dowego dla narodu, który reprezentuje. Tym- 
czasem Żałuję, że w ciagu posiedzenia zwyczaj» 
nego i nadzwyczajnego, jakoteż podczas odro- 
czenia, nie zaszło nic dla ulepszenia obiegu 
pieniędzy, a co było tak szkodliwem dla Byra- 
zylii, a mianowicie dla tej prowincyi; nić ma 
watpliwości, iż tylko przez owe pożyteczne, 
wiele rozwagi i czasu wymagające roboty wstrzy- - 
mane było zgromadzenie powszechne od uda-- 
rzenia nas tém dobrodziejstwem. —- Dostojni i 
bardzo zacni reprezentanci narodu! Spodziewam 
się, Że zgromadzenie narodowe tę tak ważną, 
konieczna okoliczność , od której pomyślność 
moich wiernych poddanych, ustalenie monar- 
chiczno - konstytucyjnego systematu i sława zgro- 
madzenia jeneralnego zawisły, ukończy na na- 
stępnóm zwyczajnem posiedzeniu. Posiedzenie 
jest zamknięte. Cesarz konstytucyjny i nieusta- 
jacy obrońca Brazylii« _ 

Gazety donosza z resztą," że w skutek znacz- 
nych ograniczeń, finansy są bardzo w dobrym 
stanie. Księga ustaw karzacych w obudwóch 
izbach przyjęta, potrzebuje tylko potwierdzenia 
cesarza , aby Brazylijanom zapewniła sądy przy- 
sięgłych i akt o kabeas corpus. 


Indyje Zachodnie. 

Listy z Nowego Yorku z d. 24. stycznia, jak 
gazeta bremeńska donosi, zawierają wiadomość, że 
podług doniesień tamże nadeszłych z Guadelonpy 
i Martyniki, wyspy te sg w zupełnem powstaniu. 


e WIDOWISKA we LWOWIE. 
Teatr polski. — Dziś: Na dochód towarzystwa do- 


broczynności, daną będzie przez miłośników 

sztuki dramatycznej, komedyja we 2 aktach: 

Baron de Trenk, — i Lis w obrotach , ke- 
< medyja w 1 akcie. 
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